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L U D O W Y P O M N I K LEGIONISTY 

N a g m i n n y m placu, p o ś r o d k u niewielkie j ws i T o n i ą po łożone j 
nad W i s ł ą (gmina Bo le s ł aw , w o j e w ó d z t w o T a r n ó w ) s to i p o m n i k 
polskiego legionis ty . F igu ra umieszczona jest na cokole z ł o ż o n y m 
z k i l k u z r ó ż n i c o w a n y c h kamiennych b l o k ó w . Żo łn ie rz ten ubrany 
w m u n d u r polowy, l e w ą r ę k ę wspiera na karabinie t r z y m a n y m 
t u ż p rzy nodze, w prawej , nieco zg i ę t e j dz i e r ży p a l m ę m ę c z e ń ­
stwa. Za p o s t a c i ą wznosi s i ę s m u k ł y k r z y ż z Chrystusem U k r z y ­
ż o w a n y m . F i g u r a ż o ł n i e r z a p e ł n a jest naiwnego u roku wskazu­
j ą c e g o , że t w ó r c ą jej nie b y ł profesjonalny wykonawca . Tablice 
na cokole p o d a j ą nazwiska s t ą d p o c h o d z ą c y c h żo łn i e rzy po l eg łych 
w walkach z l a t 1914—1920. P o m n i k jest zadbany, świeżo 
odmalowany f a r b ą o le jną . Mocna z ie l eń m u n d u r u oraz in ten­
sywnie r ó ż o w a karnacja c i a ł a z daleka p r z y c i ą g a j ą oko widza . 

W y k o n a w c a tego pomnika , j a k w i e l u j emu podobnych, 
nie z a z n a c z y ł na n i m swojego nazwiska. W ś w i a d o m o ś c i miesz­
k a ń c ó w wsi z a t a r ł y s i ę j uż szczegóły d o t y c z ą c e jego osoby. 
M ó w i o n o , że p o m n i k z o s t a ł przywieziony „zza W i s ł y " i mgl i śc ie 
przypominano sobie u r o c z y s t o ś c i t o w a r z y s z ą c e jego ods łon i ęc iu . 
Jeden t y l k o z r o z m ó w c ó w , k t ó r e m u t amte u r o c z y s t o ś c i p o ł ą ­
czy ły s ię z pewnym wydarzeniem z ż y c i a osobistego z a p a m i ę t a ł , 
że m i a ł y one miejsce w 1930 г., a r z e ź b i a r z n a z y w a ł s ię Kamysz 
i m i e s z k a ł w Brzostkowie , po drugiej stronie W i s ł y . D o d a ł , że 
w ie ś , z a m a w i a j ą c ten p o m n i k „ z a p a t r z y ł a s i ę " na wcześn ie j 
wykonany , a z n a j d u j ą c y s ię w Otf inowie ( i l . 2). S toi on w p o b l i ż u 
miejscowego kośc io ła . Nosi sygnowanie znanego warsz ta tu 
kamieniarsk iego 1 : „ F . Adamek, F . Samek w B o c h n i " . Jak głosi 
napis, jest to „ F u n d a c j e , s taraniem ko ła m ł o d z i e ż y w Otf inowie 
za b y t n o ś c i K s . Pr. Podolskiego, k r . s zko ły W ł . S e d ł a k a , M.C . , 
C M . Saletnika R .P . 1929". N a tabl icach u p a m i ę t n i e n i są polegl i 

w la tach 1914—1920. F i g u r a żo łn i e r za wykonana jest poprawnie 
w e d ł u g w z o r ó w realistycznego k s z t a ł t o w a n i a . Wydaje s ię b y ć 
pe r son i f i kac j ą c n ó t żo łn i e r sk i ch , co zos ta ło zawarte w postawie, 
wyrazie twarzy . P o m n i k Kamysza nio n a ś l a d u j e w wie rny 
s p o s ó b p ie rwowzoru , c h o ć w ogólnej formie n a w i ą z u j e do niego. 
P o s t a ć ż o ł n i e r z a z T o n i u j ę t a jest s tatycznie. Cechę t ę p o d k r e ś l a 
jeszcze sz tywny u k ł a d r ą k a t r zymana w r ę k u palma, a t r y b u t 
ś w i ę t y c h m ę c z e n n i k ó w , p r z y w o d z i na m y ś l św. Jana Nepomu­
cena, k t ó r e g o w y o b r a ż e n i a t a k częs to w y s t ę p u j ą nad W i s ł ą . 
W y r a z twa rzy f i g u r y Kamysza jest z u p e ł n i e p rzypadkowy, 
w czym nie odbiega ona od i nnych r z e ź b ludowych . Żołnierz 
z Ot f inowa przedstawiony z o s t a ł w swobodniejszej pozie, u jego 
s t ó p , nieco od t y ł u , autor u m i e ś c i ł polskiego or ła z rozpostar­
t y m i s k r z y d ł a m i . B y ć m o ż e b y ł to temat z b y t t r u d n y dla K a ­
mysza, a m o ż e c h c i a ł t u p o d k r e ś l i ć w ł a s n ą inwenc ję w opraco­
w a n i u tematu . Zamiast tego elementu w y k u ł pod gzymsem 
coko łu d u ż y emblemat orderu V i r t u t i M i l i t a r i . Odmiennie w y ­
konane są t eż k r z y ż e o k t ó r e w s p i e r a j ą s ię f i g u r y obu żo łn ie rzy . 
K r z y ż Kamysza , skromniejszy w formie, ma na s k r z y ż o w a n i u 
r amion bardzo ogóln ie p o t r a k t o w a n ą s y l w e t ę U k r z y ż o w a n e g o , 
podczas gdy na pierwowzorze umieszczona jest w t y m miejscu 
p lakie ta z p ł a s k o r z e ź b ą g łowy Chrystusa w cierniowej koronie, 
a sam k r z y ż jest masywniejszy i w i ę k s z y c h r o z m i a r ó w . Przede 
wszys tk im w y r ó ż n i a r z e ź b ę z T o n i ogó lny wyraz plas tyczny 
p o z w a l a j ą c y j ą za l iczyć do dz ie ł z k r ę g u sz tuk i ludowej . 

Nasuwa s ię refleksja, że obie wsie w y s t a w i ł y p o m n i k i na 
m i a r ę swoich m o ż l i w o ś c i . D u ż y O t f i n ó w z a m ó w i ł go w mie j sk im 
warsztacie, natomiast n iewielka T o n i ą zwróc i ł a s ię z t y m do 
wiejskiego r z e ź b i a r z a . 
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K i m b y ł t w ó r c a pomnika z T o n i 1 Mieszka jąca w Brzostkowie 
rodz ina 2 sporo jeszcze o n i m p a m i ę t a . W ł a d y s ł a w Kamysz uro­
dz i ł s i ę w niedaleko od Brzostkowa po łożone j Trzebicy, prawdo­
podobnie w r o k u 1872. W Brzostkowie os i ad ł na gospodarstwie 
ż o n y l i c z ą c y m 12 m o r g ó w . J e d n a k ż e praca na r o l i nie bardzo 
go p o c i ą g a ł a . W o l a ł w y k o n y w a ć robo ty stolarskie, murarskie, 
ko łodz ie j sk ie , c h o ć nie uezyl s ię ż a d n e g o z t y c h z a w o d ó w . Po­
dobno s k o n s t r u o w a ł nawet zegar i organy, ale niestety nic bl iże j 
nie wiadomo na ten temat . Jak wspomina rodz ina : „ M i a ł wszyst­
k ie t a l en ty" . R z e ź b i ł g łównie dla w ła sne j p r z y j e m n o ś c i wyko­
r z y s t u j ą c jako surowiec z a r ó w n o drewno j ak i k a m i e ń . Z r zeźb 
kamiennych rodzina z a p a m i ę t a ł a t y l k o ,,Pana Jezusa. Zafra­
sowanego" i U k r z y ż o w a n e g o . J e d y n y m k o n k r e t n y m z a m ó ­
wieniem b y ł ów legionista. R z o ź b ę t ę w y k o n a ł Kamysz na miejscu 
w Brzostkowie , a g o t o w ą p rzewióz ł do T o n i W i e l k i e j , gdzie t e ż 
z o s t a ł a w r o k u 1930 ustawiona i u roczyśc i e o d s ł o n i ę t a . Za su­
rowiec p o s ł u ż y ł t u „ b i a ł y k a m i e ń " — m i ę k k i w a p i e ń — w y ­
dobywany w ó w c z a s w rejonie K i k o w a odległego 13 k m od Brzo­
s tkowa (do dz i ś eksploatowany). Kamysz b y ł też autorem 
nieznanych b l iże j r o b ó t , zapewne o charakterze nag robkowym 
na cmentarzu w Ostrowcach oraz f igu r do kośc io ł a w Piasku 
koło Buska. R z e ź b i a r z z m a r ł w Brzostkowie w r o k u 1933. 

Sporo jogo prac z n a j d o w a ł o s i ę w swoim czasie w r o d z i n n y m 
domu, k t ó r y s łuży ł m u też jako warsztat . Nies te ty , rodzina W ł a ­
d y s ł a w a Kamysza , n i e d o c e n i a j ą c tej s t rony jego dz i a ł a lnośc i 
d o p u ś c i ł a do rozproszenia l ub zniszczenia większośc i r z e ź b . 
T a k i los s p o t k a ł d r e w n i a n ą f igurę „ C a r a M i k o ł a j a " w z o r o w a n ą 
na popu la rnym k i e d y ś u j ęc iu p o r t r e t o w y m tej postaci — w mun­
durze, z s z a b l ą . Podobny los spotka! t r z y p ł a s k o r z e ź b y w formie 
o b r a z ó w , k t ó r e K a m y s z p o d a r o w a ł córce w posagu. B y ł y dużego 
f o r m a t u i dlatego do d o m u w z i ę ł a t y l k o j e d n ą , z k t ó r e j obecnie 

p o z o s t a ł fragment p r z e d s t a w i a j ą c y Boga Ojca w y c h y l a j ą c e g o 
s ię z chmur . J e d y n ą w ca łośc i z a c h o w a n ą do dz i ś d r e w n i a n ą 
r z e ź b ą jest konwencjonalnie u j ę t a f igura M a t k i Boskiej Niepo­
kalanie P o c z ę t e j , a k a m i e n n ą — legionista z T o n i . 

Z u p e ł n i e o d m i e n n ą fo rmę prezentuje p o m n i k żo łn ie rzy legio­
nowych z n a j d u j ą c y c h s i ę w Samocicach, a wys tawiony „ s t a r a ­
n iem k o ł a m ł o d z i e ż y po l sk i e j " znacznie wcześnie j od poprzednich, 
bo w 1923 r o k u ( i l . 3). B r y l a s k ł a d a s ię z trzech coraz to w ę ż s z y c h 
kamiennych b l o k ó w , z k t ó r y c h n a j w y ż e j umieszczony posiada 
z k a ż d e j s t rony p ł a s k o r z e ź b i o n o k r z y ż e z a k o ń c z o n e k u l a m i , 
ś r o d k o w y za ś , najsmuklejszy i p ó ł o k r ą g ł o u swej g ó r y zaciosany, 
ma na. jednej ze ś c i a n r y t u j ę t ego z p r o f i l u żo łn ie rza g ra j ącego 
na t r ą b c e . R y t ten b y ł b y prawie niewidoczny gdyby nie p o l i ­
chromia w y d o b y w a j ą c a go z t ł a . Na tablicach w i d n i e j ą nazwiska 
żo łn ie rzy , k t ó r z y zg inę l i w d z i a ł a n i a c h wojennych z ł a t 1914—20. 
U podstawy p o m n i k a zaznaczone są i n i c j a ł y „ B . R u . A . T a r n ó w " 
m o g ą c e w s k a z y w a ć na warsztat kamien ia r sk i . 

O m ó w i o n e p o k r ó t c e p o m n i k i żo łn i e r zy logionowych powsta­
ło, j a k w y n i k a z n a p i s ó w fundacyjnych, z i n i c j a t y w y w i d a ć p r ę ż ­
nie d z i a ł a j ą c y c h w wymien ionych wsiach k ó ł m ł o d z i e ż y , za­
pewne nie są j e d y n y m i w tej okol icy . Pierwsza wojna ś w i a t o w a 
p r z y n i o s ł a zag ładę i s t n i e ń l udzk ich na ska l ę wcześnie j nie spo­
t y k a n ą . Czasy pokojowo z r o d z i ł y ref leksję nad t y m i t r ag icznymi 
wydarzeniami i p o t r z e b ę u p a m i ę t n i e n i a l u d z i , k t ó r z y pon ieś l i 
w n io l i ś m i e r ć . P o m n i k i żo łn ie rzy s t a n o w i ą nieliczne prace 
r z e ź b i a r s k i e o tematyce świeck i e j , k t ó r o zna laz ły swe miejsce 
w krajobrazie w i e j s k i m obok zadomowionych t u kapliczek 
i f i gu r p r z y d r o ż n y c h . Zdarza s ię , że w y k a z u j ą z t y m i o s t a tn imi 
znaczne p o d o b i e ń s t w o formalne, j ak c h o ć b y dzie ło W ł a d y s ł a w a 
Kamysza . 
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